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Najwyższe odznaczenia.

Jego C esarska  i K rólew ska M ość raczył tiajmi- 
łościwiej udzielić w  uzn an iu  znakom itej s łu żb y  w  
szczegó lnem  poruczeniu:

Tytuł. W achtm . M ikołajow i N ow ak, tytuł. Feldw. 
żand . Emil Nepokoj i tytuł. Feldw. żand. Janowi 
Andrle.

V. A. Nr. 6012/17.

1.

O bwieszczenie

do w szys tk ich  p o s iad aczy  małej w ła sn o śc i  i do 

F a n ó w  W łaścicieli  dób r  w  obw odzie .

Już w o dezw ie  mojej z dnia  17./I1. 1917 E. Nr. 
4414/V. A. zw róconej do ludności rolnej i do F a n ó w

J  W łaścicieli dóbr zaznaczy łem  skutki, iakie za so b ą  
częśc iow o już pociągnęło , częśc iow o  jeszcze poc iąg n ąć  
m oże  oporne  z a c h o w a n ie  się p rzedew szystk iem  lud­
ności małorolnej w  sp raw ie  ods taw y  kontyngentu  zb o ­
żow ego  i w zy w a łem  do jak na jszybsze j  o d s taw y  
zboża . S łow a  m oje posku tk o w ały  co  p raw da ,  a ie -  
nie tak , jakbym  sie mógł był s p o d z ie w a ć  i n ieste ty  
nie w szęd z ie  1 O d s taw a  z b o ża  zw ięk szy ła  sie 
w p raw dz ie ,  ale p o w o d e m  tego było w  n a jw iększe j  
części to, że m u s ia łem  siłą  zb ro jną  zboże  k azać  z a ­
bierać, w  małej z a ś  tylko części d o s taw ia ła  ludność  
m a ło ro lna  dobrow oln ie ,  jeszcze z a w s z e  nie ro z u ­
m iejąc  don iosłośc i s łów  moich.

Po  28. Lutego b. r. rozpoczę to  w  K om endzie  
na ty ch m ias t  zes taw ien ie  d o k 'a d n e  tak  ilości zboża  
dostaw ionego , jak  i zaległości je szcze  pozosta łych , 
co przez kilka dni jeszcze trw ać  bedzie. Z chw ilą  

i  kiedy ze s taw ien ie  i o b ra c h o w a n ie  zaległości ukoń- 
czonem  zostanie , b edą  n a z n a c z o n e  na ty ch m ias t  kary , 
o których już w  odezw ie  na w step ie  w sp o m n ia n e j ,
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mówiłem, a które wynosić będą po 60 K od każdego 
niedostawionego korca z 2/3 zboża kontyngentowego. 
sKary więc będą bardzo ciężkie, zmuszony jednak już 
teraz jestem, je naznaczyć, bo widzę, że obojętności 
inaczej złamać nie będę mógł. Zwracam zarazem 
uwagę tutaj na to najwyraźniej, że nietylko kary 
te nałożę, ale je natychmiast z całą bezwzględ­
nością ściągnąć każę !

Równocześnie zarządziłem przymusowe dosta­
wienie catej jeszcze biakującej części kontyngentu 
przez Żandarmeryę i wojsko w gminach: Ożarów,
Wojciechowice, Ćmielów, Bodzechów, Częstocice, 
Łagów i Piórków. Na czele każdego oddziału takiego, 
mającego odbierać zboże, stoi oficer lub urzędnik 
Komendy obwodowej, jako komisarz rządowy, który 
posiada jak najdalej idące pełnomocnictwo, upoważ­
niające go do zabierania zboża. Zwracam na to 
uwagę że nieoddanie dobrowolne zboża pociąga za 
sobą konfiskatę tegoż. Na podstawie wspomnianego 
pełnomocnictwa ma komisarz ten w  danym wypad­
ku, dla zabezpieczenia zupełnej odstawy kontyngentu, 
zająć nawet bydło, konie i wozy a jeżeli by i 
to nie skutkowało, orzec to wszystko za przepadle.

Niestety i ze strony Panów właścicieli dóbr są 
jeszcze i tacy którzy przepisanej ‘2/3 kontyngentu 
do 28. lutego b. r. dotąd nie odstawili. Chcąc 
tymże dać jednak dowód z jaką zawsze wzglę 
dnością postękuję i jak pragnę uchronić ich przed 
ciężkiemi skutkami ich dotychczasowej bierności, 
zwróciłem się do nich w osobnych listach, przedsta­
wiając jeszcze raz stan sprawy i wzywając jeszcze 
raz do jak najszybszego odstawienia kontyngentu. 
Wskutek listu mojego zjawiło się kilku Panów Właś­
cicieli dóbr u mnie i starało się usprawiedliwić 
zwłokę w  odstawie kontyngentu, brakiem węgla, 
potrzebnego do puszczenia w ruch młocarni i wiele 
innych przyczyn. Niestety usprawiedliwienia takie nie 
mogę przyjąć jako uzasadnione gdyż jeszcze w lecie 
zwracałem Panom Właścicielom dóbr na to uwagę, 
że w miesiącach zimowych będzie trudno o dostawę 
węgla, żeby więc jeszcze w lecie zamawiali węgle, 
potrzebne do młocki. Od tego czasu już przeszło 7 
miesięcy, był więc czas, aby nad wszystkiem było 
można pomyśleć i wszystko na czas zarządzić. 
A teraz byłyby do odstawy zboża bardzo dobre 
drogi i odstawa mogłaby znakomicie być uskutecz­
niona. ]ak nadejdą roztopy i drogi rozmiękną, 
usłyszę z pewnością nową wymówkę że ze względu 
na złe drogi i stan ich nie do przebycia odstawa 
musi się opóźnić. Nie, ja tego rodzaju wymówek 
więcej nie przyjmę i je stanowczo odrzucę!

Bo, czy zastanowiła się ludność rolna i Pano­
wie Właściciele dóbr nad skutkami ciężkiemi, jakie

sprowadza tego rodzaju ich niczem nieuzasadnione 
zachowanie się! Przecież nie tylko, że ludność bez­
rolna, przedewszystkiem ludność miast nie może być 
stosownie zaopatrzoną i już teraz trzeba było dla 
nieproducentów ograniczyć ilość zboża, przeznaczo­
nego na spożywanie, ale że taksamo cierpieć mogą 
z tego samego powodu armie, walczące na froncie 
dla ochrony ojczyzny i dla utrzymania Królestwa 
Polskiego, dla których przeznaczone są wszystkie 
zbywające zapasy zboża w okupacyj austryackiej!

Wobec tego stanu rzeczy zmuszony jestem, 
kiedy słowa i napomnienia moje nie poskutko­
wały, ucięć się do jak najsurowszych środków, 
które też z całą bezwzględnością zastosować ka­
załem.

Że już dłużej czekać nie będę, niech będzie przy­
kładem, że miastu Opatowowi i Ostrowcu wskutek 
niedostarczenia kontyngentu zagroziłem bardzo w y­
soką kontrybucyą, a mianowicie 120,480 K. dla 
Opatowa a 41. 240 K, dla Ostrowca, którą jeżeli 
czas bezskutecznie minie, natychmiast i bezwzglę­
dnie ściągnąć każę.

Więc jeszcze raz powtarzam: Niechże ludność 
rolna i Panowie właściciele dóbr nie dopuszczą 
do tego, abym tak surowych środków użyć musiał 
które dla wielu mogą sprowadzić poprosfu ruinę 
majątkową 1 jakkolwiek z wielką przykrością, jak 
to już raz w  mojej na wstępie wspomnianej odez­
wie zaznaczyłem, jednak będę musiał z całą bez­
względnością postąpić.

A z drugiej strony jaką przyjemność i radość 
by mi to sprawiło, gdybym mógł po dniu 31. marca 
zdać relacyę do jener. Gubernatorstwa w Lublinie, że 
ludność obwodu Opatowskiego w zrozumieniu po­
ważnej chwili i zadania na niej ciężącego, dostar­
czyła cały kontyngent, na obwód Opatowski przepi­
sany! 1 mogę wszystkich zapewnić, że nie zostałoby 
to bez nagrody! Gdyż podaję niniejszym do ogólnej 
wiadomości, że j. Ekc. Zbrojmistrz polny K u k  upo­
ważnił mnie do oświadczenia, że, aby lojalną lud­
ność rolną za jej patryotyczne zachowanie się 
przez dostarczenie całego kontyngentu wynagrodzić, 
zarządzi, aby tyrrr wszystkim rolnikom, którzy swój 
kontyngent do 31. marca w  całości odstawili, wypła­
coną została premia za cały kontyngent! Niech więc 
to będzie dla wszystkich pobudką, bo otwiera się 
dla rolników sposobność zysku na który zupełnie 
nie liczyli i który dla nich zupełnie niespodzia­
nie spada.

Zwracając się niniejszą odezwą do ludności 
rolnej obwodu naszego, mam niepłonną nadzieję, że
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s łowa  moje trafią do przekonania ,  i że ludność  
moje o twar te i uc zc iw e pos t ęp o w an ie  zrozumie.

Po le cam  Zw ie rzchn ość iom  gm in ny m  i Magis t ra ­
tom obwieszczen ie  po w y ż sz e  ludności  rolnej jak 
najrychlej  ogłosić w  s p os ób  w  gminie pr ak tyk owa ny 
w  całej os no w ie  a to przedewszys tk iem na  z e b ra ­
n iach gm in nych  w  tym celu w  większych  m ie js co­
w o śc ia ch  gminy  urządzonych .  P a n o m  Właścicielom 
dóbr  będz ie  to obwieszczenie  k ażd em u  z o so bna  
przesiane .

2.

O rganizacya W ydzia łów  ap row iza-  
cyjnych.

Uzna jąc  w a ż n o ś ć  jednoli tego t rak towania  w s z e l ­
kich spraw,  z w ią z a n y ch  z ap ro w iz acy ą  ludnośc i  na  
obsz a rz e  j.G.W. i p ra gn ąc  przy roztrzyganiu w s z y s t ­
kich spraw,  tyczących  się ap ro w izo w an ia  ludnośc i 
umożl iwić  udział  decydujący  także i przedstawic ielom 
ludnośc i  zarządzi ło  jeneralne  Guberna tors two Wojsko­
w e  ro zp or ządze n iem z dnia 30. XII. 1910 B. Z. Ch. 
Nr. 125. 357/16 u tworzenie wyd zia łó w aprowizacyj -  
ny ch  przy jeneralnem Guberna tors twie w  Lublinie i 
p rzy  K om end ach  obwod owych.

Wydział  aprowizacyjny  przy ]. G. W. jest o r g a ­
nem rozs t rzyga jącym we  wszys tk ich  sp rawa ch ,  
z w ią z a n y ch  z apr o w iz o w a n ie m  obszaru  ]. G. W.

Wydzia ły  aprowizacyjne  Komend o b w o d o w y c h  
są  ich or ganami  rozs trzyga jącemi  w e  wsze lk ich  
s p r a w a c h  dotyczących  ap ro w iz o w a n ia  ich o b w o d u  w  
zakres ie  dyrektyw, o trzymanych  od wydzia łu aprowi-  
za cyjd ego  przy j. G. W. Uchwały  Wydzia łu Aprowi-  
zacyjn ego  przy Komendzie  o b w odo w e j  pod lega ją  
zatwierdzeniu Kom end an ta  Obwodu,  w którego imie­
niu nas tępu je  pos tanowienie .

Dzia ła lność  Wydzia łu  ap ro wizacyj nego  polega  
na pr aw id ło w em  za rządzeniu  ś rodka mi  ż y w n o ś c io ­
w ym i  i ar tykułami  pie rwszej  potrzeby, od d a n y m i  do 
dyspozycyi ,  w yt w a rz a n y m i  w  kraju względnie  w p r o ­
w a d z a n y m i  z Monarchi  i zagranicy .  Do nich na leży 
z w ła s z c z a  udz ie lanie  opinii o roz porządzeniach  urzę ­
dowych,  w y d a w a n y c h  w  kwesfyach  aprowizacyj-  
nych,  zas ięgan ie  oraz udzielanie iniormacyi  w  s p r a ­
w a c h  ap rowiza cy jny ch  z a r ó w n o  urzędom jak  i o s o ­
bo m  cywilnym,  o k a z y w a n i e  po m o cy  przy rozdziela­
niu lub kont yngento waniu  towarów,  oraz przy okre ś ­
laniu cen towarów,  kont ro lowanie  spożyc ia  i obrotu 
na  rynku oraz p o d a ż y  towarów,  c z u w a n ie  n a d  prze­

s t rzeganiem przepisó w w y d a n y c h  w  celu z a p o b i e g a ­
nia w y g ó ro w a n y m  cenom i w p ł y w a n i e  na  l udnoś ć  
przez udz ielanie wy ja śn ie ń  w e  wsze lk ich  kwes tyach  
aprowizacyjnych .

Wydział  ap rowizacyjny  przy Komendzie  o b w o d o ­
wej w  Opatowie,  który rozpoczął  s w ą  dz ia ła lność 
dnia 18. s tycznia  1917, sk ła da  się pod przewodnic t ­
w e m  c. i k. Kierującego Komisarza  cywi lnego  lub je - ,  
go z a s t ępc y  z 3 reprezentan tów Komendy obw o d o w e j  
i 3 ich za s tępców,  jak również  z 3  reprezentan tów 
ludności ,  z pośród  których dw ó c h  w y z n a c z a  Komitet  
ra tun ko wy  o b w o d o w y  a jednego  wybiera Rada  
mias t a  Op a to wa  jako reprezentan ta  ko nsu me ntó w,  
ci trzej cz łonkowie  m a ją  trzech swoich  zas tępców.  
Skład  jest następujący:

I. Przedwoniczący:  Kierujący Komisarz cywi lny,  
Dr. Cyfrowicz,

Zastępca :  Komisarz po w ia to w y Ed. Pre-  
zentkiewicz,

II. 1. Naczelnik Oddziału 
gospodarczego:  Kapi­
tan Prochaska ,

2. Referent handlowy:  
Nadpor .  Reitzner R.,

3. Referent sp r a w  z a ­
s i łkowych:  St. Eck- 
hardt,

Zastępcy:

1. Nadpor.  Grieswald,

2. Nadpor.  Cada,

3. Kancel is ta Bikart ,

III. 1. Zygm un t  Leszczyński ,  

2. Seweryn  Horodyski ,

Wyznaczeni  
z Oddziału 

Zarządu  Wojsk .

dtto.

I w y z n a c z en i  
^  z Komitetu 

ra tu n k o w e g o .

3. Musielski  Adam,
z Rady mi as t a  Opatowa.

Zastępcy:

1. Eug. Roguski,

2. Ed. Ś ^ ie s to w sk i ,

w y zn aczen i  
z komi tetu 

ra tu nkow ego’

Uchwały  w y d z ia łó w  aprow izacyjn ych  w  s p r a ­
w a c h  w c h o d z ą c y c h  w  zakres  ich dz ia ła lności ,  z a p a ­
da ją  na  pos iedzeniach,  które w in n y  się o b o w i ą z k o w a  
o d b y w a ć  2  razy  w  c iągu mies iąca .
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W razach  koniecznych  p rzew o d n iczący  W y d z ia ­
łu ap row izacy jnego  m oże w ed ług  w ła sn eg o  u z n a n ia  
lub na  żąd an ia  2 przedstawicieli ludności, p o s ia d a ją ­
cych glos s tanow czy , zw o łać  w  każdym  czas ie  W y ­
dział na naradę .

U chw ały  z a p a d a ją  w iększośc ią  głosów. W razie  
równej ilości g ło sów  p rzew aża  głos p rzew odn i-  
czączego.

Narady, jak rów nież p ro tokołow anie  i ca łkow ita  
b iu ro w o ść  p ro w ad zo n e  są  w  języku polskim. C złon­
kowie ze strony Z. W. m o g ą  jednakże  u ży w ać  języka 
n iem ieckiego  i na  ich żądan ie  referaty po lsk ie  m u sz ą  
im być tlom aczone.

W razie potrzeby na  pos iedzen ia  W ydzia łów  
ap row izacy jnych  m o g ą  być za p ra sz an i  rzeczoznaw cy  
za ró w n o  z o rg an ó w  Z. W. jak  i z pośród  kół lu d ­
ności cywilnej przez każd eg o  cz łonka  W ydziału  a p ­
row izacyjnego , p o s iad a jąceg o  głos decydujący .

P om ienien i rzeczo zn aw cy  p o s iad a ją  jednakże  
tylko g ło s  doradczy .

Wydział aprow izacy jny  przy Kom endzie  o b w o ­
dow ej jest p raw o m o cn y m  jeśli oprócz p rzew o d n iczą ­
cego  jest obecnych  co najmniej 4 członków.

U chw ały  W ydzia łów  aprow izacy jnych  p o d lega ją  
za tw ierdzeniu  przez K om endan ta  O bw odu  i s ą  w p r o ­
w a d z a n e  w czyn za pośredn ic tw em  Komend o b w o ­
do w y ch .

W ydział ap row izacy jny  m a  urządz ić  w ła sn e  b i u ­
ro. U rzędników  i siły pom ocn icze  tego biura  pow ołu je  
w ydzia ł z pośród ludności cywilnej. Biuro p rzep ro ­
w a d z a  p rzy g o to w aw cze  p race  dla posiedzeń  w y d z ia ­
łu ap row izacyjnego , udziela  w y jaśn ień  w  sp ra w a c h  
aprow izacy j w ład zo m  i o so b o m  p ryw atnym .

Kierownikiem biura  jest cz łonek  w ydzia łu  a p ro  - 
w izaoy jnego  pos iad a jący  głos d ecy d u jący  z pośród  
ludnośc i cywilnej k tórego w y z n a c z a  w y d z ia ł  a p r o w i ­
zacyjny.

W ydzia ł ap row izacy jny  K om endy o b w o d o w e j  
pod lega  w ydzia łow i ap ro w izacy jn em u  jenera lnego  
G uberna to rs tw a  i m a  s to so w a ć  się do jego w sk a z ó w e k .

R egulam in  dla w ydzia łu  ap row izacy jnego  Ko­
m en d y  o b w o d o w e j  u s ta n a w ia  w ydzia ł  ap ro w izacy jn y  
Jeneralnego G ubernators tw a.

W ydzia ł ap row izacy jny  Jeneralnego G u b e rn a to r ­
s tw a  m o ża  p o s tan o w ić  p ro w ad zen ie  w ydzia łu  z a rz ą ­
d z a jąceg o  przy w ydzia le  ap row izacy jnym .

W celu u trzym an ia  łącznośc i  z ludnością , oraz  
w  celu stałej ewidencyj s to su n k ó w  produkcy jnych  i 
ta rgow ych  m oże w ydzia ł  ap row izacy jny  Jeneralnego 
G uberna to rs tw a  zarządzić  u tw orzenie  komisyi a p ro ­
w izacy jnych  w  m ias tach  i m ias teczkach , jak rów nież  
u s tanow ien ie  z n a w c ó w  w  sp ra w a c h  ap row izacy i w  
gm inach  wiejskich.

O rganizacyę tych o rg an ó w  p rzep ro w ad za  w y ­
dział ap row izacy jny  Jeneralnego G uberna to rs tw a .

Z chw ilą  rozpoczęcia  czynnośc i  przez w ydzia ł 
ap row izacy jny  przesta je  istnieć kom isya  ap ro w iza -  
cyjna is tniejąca przy Kom endzie  obw odow ej.  Urząd 
członka w ydzia łu  aprow izacy jnego  z kół ludnośc i  c y ­
wilnej jest u rzędem  hono ro w y m .

E. Nr. 36933/V. A.
3.

i .

O bwieszczenie

dotyczące  p rzy jm ow an ia  m ieszk ań có w  terenu o k u ­
pacy jnego  do c. i k. Żandarm ęry i w  zajętym o b sz a rz e  

Polski M. G. G. IX 74060/ 16/S.

C. i k. Z arząd  w o jskow y  w  zajętym o b sz a rz e  
Polski zezwolił na  przyjęcie n a  razie !000  d o b ro w o l­
nie zg łasza jący ch  się m ie sz k a ń c ó w  o b sza ru  o k u p a ­
cyjnego, do s łużby  w  c. i k. żandarm ęry i.

W obec tego, że żan d a rm ery a  w  o b sza rze  z a ję ­
tym  stanow i, jako żan d a rm ery a  po łow a, in tegra lną  
część  sk ła d o w ą  c. i k. w ojska , na leży  d o b ro w o ln e  
w s tęp o w an ie  do c. i k. żandarm ęry i,  w ed ług  N a jw y ż­
szeg o  p o s tanow ien ia  z 1/X 1914 u w a ż a ć  za  ró w n o ­
z n aczn e  z dozw olonem , d ob row olnem  w s tę p o w a n ie m  
do c. i k. siły zbrojnej.

1. W arunki przyjęcia.

a) Pełna  zdo lność  do s łużby  w ojennej i w iek
m iędzy 2 0 - 3 0  rokiem życia,

b) n iep o sz lak o w an a  są d o w n ie  przeszłość,

c) zn a jo m o ść  języka po lsk iego  w  s łow ie  i
piśmie,

d) S tan  wolny, lub w d o w c a  bezdzietny,

e) zobo w iązan ie  się do czynnej s łu żb y  przy
ż an d a rm ęry i  w  P o lsce  najm niej n a  przeciąg  lat 
czterech.
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Małoletni potrzebują do dobrowolnego wstąpie­
nia zezwolenia ojca, lub opiekuna, które to zezwo­
lenie wystawione być musi pisemnie i przez urząd 
gminny potwierdzone.

2. Postanowienia dotyczące wynagrodzenia.
I

Przyjęcie jest początkowo J przyjęciem próbnem 
na przeciąg 6 miesięcy po tym okresie próbnym na­
stępuje przeniesienie do źandarrneryi.

Początkowe należytości wynoszą obok unormo­
wanego relutum etapowego (obecnie 3 Kor. 90 hal.)
2 Kor. 74 hal. tytułem żołdu i 1 Kor. 20 hal. tytułem 
specyalnego dodatku dziennego.

Prócz tego otrzymają próbni żandarmi kwaterę 
we wspólnych koszarach, tudzież skarbowe mundury 
buty i uzbrojenie.

3. Podanie o przyjęcie.

Podanie o przyjęcie muszą kandydaci wnieść 
najdalej do 15. Marca 1917 r. do Komendy ob­
wodowej.

Do każdego podania należy oprócz oryginalnych 
dokumentów (metryki, świadectwa szkolnego i t. p.) 
dołączyć własnoręcznie napisany rewers nastę­
pującej treści:

R E W E R S

Zobowiązuję się na wypadek przyjęcia mnie do 
c. i k. Źandarrneryi dla zajętych obszarów Polski, 
czynnie służyć w tejże źandarrneryi najmniej 
pr2ez lat 4.

Data
podpis

2 świadków.

Przyjęci do c. i k. źandarrneryi podlegają od 
dnia swego wstąpienia, wojskowym ustawom karnym 
i przepisom dyscyplinarnym w równym stopniu z 
osobami należącemi do c. i k. wojska.

Exh. Nr. 4443/632 F. A.
1917.

4.

Ogłoszenie konkursu.

Reskryptem M. V. P. Op. Nr. 66390/16 zezwo­

liła c. i k. główna Komenda Armii na dalsze przyj­
mowanie dobrowolnie zgłaszających się tutejszych 
mieszkańców do pomocniczej służby przy straży 
skarbowej po poprzednim odbyciu kursu przygoto­
wawczego przy c. i k. Komendzie straży skarbowej 
w Lublinie.

Warunki przyjęcia prócz fizycznego uzdolnie­
nia podaje się poniżej:

a) zupełne władanie językiem polskim w słowie 
i piśmie (władający językiem niemieckim mają 
pierwszeństwo).

b) odpowiednia zawodowi inteligeneya,

c) nieskazitelne prowadzenie się,

d) wiek ponad 18 do nawyżej 32 lat.

e) posiadanie cieplej derki, którą należy przy­
nieść ze sobą, dobrego i ciepłego odzienia i takiej że 
bielizny i obuwia.

f) wreszcie zobowiązuje się własnoręcznie na­
pisanym i podpisanym rewersem do najmniej 2 let­
niej nieprzerwalnej służby i poddania się w tym 
czasie wszystkim, Straż skaroową obowiązującym 
przepisom dyscyplinarnym i sądowo karnym.

jeneralne Gubernatorstwo wojskowe może jed­
nak w każdym czasie tych funkeyonaryuszy bez 
podania powodów ze służby uwolnić. Małoletni mają 
dostarczyć pisemne zezwolenie ojca (opiekuna), które 
ma być potwierdzone przez gminę.

Powyżsi kandydaci otrzymują wynagrodzenie:

1) każdoczesne relutum etapowe 
(obecnie dziennie) . . 3 K. 90 h.

2) żołd dzienny . . 2 K. 74 h.

3) dodadek połowy dziennie 1 K. 20 h.

wypłacane co 10 dni z góry.

Nie przyznaje się natomiast połowy relutum 
elapowego za służbę po za miejscem stacyonowania. 
Nadto otrzymają odzienie a to: 1 płaszcz, 1 bluzę, 
1 parę spodni, 1 czapkę i parę trzewików.

Prośby pisemne wraz z wymaganymi oryginal­
nymi dokumentami mają kandydaci osobiście oddać 
w c. i k. Komendzie obwodowej.
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5.

Obwieszczenie

w sprawie uregulowania handlu skórami.

Rozporządzenie c. i k. leneral-Gubernatora woj­

skowego z dnia 10. grudnia 1916 Nr. 124.

Na podstawie § 3 b rozp. Naczelnego Wodza 
armii z dnia 15 grudnia 1915 r. Nr. 47 w brzmieniu 
rozporządzenia Naczelnego wodza armii, z dnia 4. 
października 1916 r. Nr. 71, zarządza c. i k. jeneralne 
Gubernatorstwo wojskowe co następuje:

§ 1.

Od dnia 1-go stycznia 1917 r. zostaną patenty 
na handel skórami wszelkiego rodzaju tylko takim 
handlarzom skór przedłużone, którzy będą w moż­
ności przez przedstawienie dawniej ważnego patentu 
rosyjskich władz administracyjnych na w y ł ą c z n y  
handel skórami (a więc nie w połączeniu z handlem 
innymi artykułami), udowodnić bez zarzutu, że jesz­
cze pod rosyjskim zarządem trudnili się wyłącznym 
handlem skór, oraz posiadają odpowiedni lokal do 
sprzedaży i magazyn.

§ 2.

Posiadaczom patentów na w y ł ą c z n y  handel 
skórami, zakazuje się jaknajsurowiej trudnić się 
handlem innymi artykułami.

§ 3.

Nowe patenty na handel skórami, nie będą 
wydawane od dnia obwieszczenia tego rozporzą­
dzenia aż nadal.

§ 4.

Przekroczenia tego rozporządzenia będą karane 
na podstawie § 7 rozp. Naczelnego Wodza armii z 
dnia 15-go grudnia 1915 r. Nr. 47, odnośnie do po­
stępowania karnego, przeznaczenia kar pieniężnych 
i kwot uzyskanych ze sprzedaży przedmiotów uzna­
nych za przepadłe, mają zastosowanie postanowienia 
rozp. Naczelnego Wodza armii z dnia 1-go sierpnia 
1915 r. Nr. 30.

H 4.

§ 5.

Rozporządzenie niniejsze nabywa mocy prawne! 
z dniem obwieszczenia.

C. i k. jeneral-Gubernator wojskowy; 

K a r o l  KUK,  w. r.

Zbrojmistrz polny.

E. Nr. 861/M. A.
493 L. A.

Dzienna ilość m ąki
wzgl. zboża należna producentom w czasie 

robót wiosennych i żniwa.

W myśl rozp. jen. Gub. wojsk. E. R. Nr. 65233 
z dnia 2/3. 1917 wynosi obecnie dzienna ilość dla 
producentów, (rolników) 200 gramów mąki 250 gra­
mów zboża.

Na czas rQbót wiosennych od 15. marca do 15. 
maja oraz w czasie żniwa od 15. lipca do 15. sierp­
nia wynosi dzienna ilość dla producentów 300 gra­
mów mąki 375 gramów zboża,

Posterunki żandarmeryi mają na to zarządze­
nie przy wydawaniu producentom pozwoleń na mie­
lenie dokładnie uważać.

E. Nr. 3250/V. A.
298/L A .  7

P rodukcya cyk o ry i w  ro ku  1917.

Cena maksymalna za cykoryę ze zbioru w  
roku 1917.

§ I-

Cena maksymalna za cykoryę ze zbioru w roku 
1917 wynosi K 14.-z a  korzec loko suszarnia cyko­
ryi lub też najbliższa dla producenta stacya kolejowa.

§ 2.

Cena kontraktowa ustanowiona w § 1 ważną 
jest przy urzędowym kursie 1. rubel =  K 2. 95. 
Gdyby zaś w czasie odstawy cykoryi urzędowy kurs
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rubla uległ zmianie względem powyższego równania, 
wówczas stosownie do tego będzie cena wyższą 
lub niższą.

§ 3.

lnteresa sprzeczne z poslanowieniami niniejszego 
r ozporządzenia są nieważne.

§ 4.

Przekroczenia niniejszego rozporządzenia będą 
karane przez Komendę obwodową po myśli posta­
nowień rozporządzenia Naczelnego wodza z dnia 19. 
sierpnia 1915, Dzienn. rozp. Nr. 30.

8

Obwieszczenie

w sprawie fałszywych pogłosek co do 

wypłaty zasiłków.

(ad M. G. G. Nr. 108, 771/17).

Zostało ponownie spostrzeżonem, że prawie we 
wszystkich obwodach panuje pcmiędzy ludnością 
cywilną przekonanie, jakoby wypłacane przez c. i k- 
Zarząd wojskowy zasiłki były nadsyłane od rossyj- 
skiego cara c. i k. Władzom do rozdzielania. To 
zdanie tłómaczy się tern, że ludność jeszcze w dal­
szym ciągu daje posłuch fałszywym pogłoskom.

Poleca się przeto Zwierzchnościom gminnym i 
Magistratem, aby przy każdej nadarzającej się spo­
sobności ponownie ludność pouczyła, że wszystkie 
zasiłki nie jak między ludnością krążą pogłoski, z 
funduszów rosyjskiego Państwa, tylko jedynie z fun­
duszów c. i k. auslryacko-węgierskiego Rządu i to 
z własnej inieyatywy c. i k. wojskowemu zarządowi 
wypłacane, j i  zatem nie każdemu bezwarunkowo 
przyznany być musi kto według rosyjskich ustaw 
prawo to posiadał, dalej że w " przyszłości przeciw 
osobom, które takie nieprawdziwe pogłoski rozszerza­
ją wytoczone zostanie śledztwo karne i ewentualnie 
tymże, o ile zasiłek pobierają, wypłata tegóż wstrzy­
maną zostanie.

E. Nr. 5497/V. A.
9.

Obwieszczenie

dotyczące podróży do Niemiec.

Rozp. N. W. A. Nr. ‘26206 z dnia 27./11I. 1916.

Osobom, które z c. i k. terenu okupowanego 
w  Polsce do Niemiec wyjechać zamierzają, pomi­
nąwszy że są w posiadaniu należycie wypełnionego 
paszportu podróży, przyjazd do Niemiec może. tylko 
wówczas nastąpić, skoro ci wykażą się osobnem 
pozwoleniem niemieckiej zastępczej Komendy ]ene- 
ralnego sztabu w Berlinie.

Odnośne wizum paszportowe niemieckiej Władzy 
dyplomatycznej lub Konsularnej nastąpi za poprzed- 
niem okazaniem wymienionej przepustki.

E. Nr. 964/M. A./17.
10. 

Obwieszczenie

dotyczące zmiany kursu rubla.

Według telegraficznego rozporządzenia jen. Gub. 
wojsk. ]. Nr. 5261 z dnia 11. b. m. został kurs rubla 
za 100 rubli na 335 koron aż do odwołania usta­
nowiony.

E. Nr. 4427/V. A.
388./L. A.

11.

A w  i s o.

Styryjska fabryka kos A. G. w Gracu poleca 
się w sprawie dostarczania kos, na co też zwraca 
się uwagę stowarzyszeń i związków rolniczych.

Wobec zwłoki transportów kolejowych było by 
wskazanem jak najprędzej porobić zamówienia.

E. Nr. 5345/V. A.
12.

Obwieszczenie

Podaje się do ogólnej wiadomości, że niejaki 
CHAIM GLATT ze Zwolenia, Obwód Kozienice, przy-



trzymany został przez c. i k. Wojskowy Sąd w Kiel­
cach za to, że rozmaite fałszywe ruble papierowe w 
obieg puszczał. Przy tymże znaleziono 493 sfałszo­
wanych rosyjskich rubli, które okazują bardzo 
udafne naśladownictwo.

I w naszym Obwodzie wyłapała Źandarmerya 
15 sztuk takich sfałszowanych rubli. Falsyfikaty te 
rozdzielone są po pojedyńczych posterukach Żandar- 
meryi i może każdy, kto się tern interesuje, tamże je 
obejrzeć.

Ostrzegam więc jeszcze raz ludność tutejszego 
obwodu, aby rubli przy zapłacie nie przyjmowała, 
gdyż naraża się na wielkie straty.

Polecam Zwierzchnościom Gminnym i Magistra­
tom, aby obwieszczenie to natychmiast w Gminie i 
we wszystkich wioskach kazała rozlepić, i jaknajprę- 
dzej aby ludność w sposób na miejscu praktykowa­
ny o tymże obwieszczeniu zawiadomiła. Oprócz tego 
należy w miasteczkach, podczas targów, o godz. 12 
w  południe przez cały miesiąc Marzec, treść tego 
obwieszczenia, przez wybębnienia ludności ogłosić.

Posterunki Źandarmeryi mają czuwać nad ogło­
szeniem tegoż obwieszczenia.

V^A. E. Nr. 6350/17.

Obwieszczenie
do wszystkich Naczelników gmin i Burmistrzów.

Doszło do mojej wiadomości, że Urzęda gmin­
ne i Magistraty wydają aktą Komendy obwodowej 
które im zostają przesiane w celu uwiadomienia 
strony o skutkach jej prośby lub innej jakiej przy­
czyny, stronom prywatnym. -

Tego rodzaju postępowanie z aktami urzędo- 
wemi jest stanowczo wzbronione, dlatego zwracam 
na to Urzędom gminnym i Magistratom uwagę i za­
kazuję akta Komendy obwodowej czy jakiej innej 
władzy rządowej wydawać stronom prywatnym.

jeżelibym jeszcze raz się o czemś podobnem 
dowiedział, to zarządzę natychmiastowe usunięcie 
Naczelnika gminy i sekretarza.

Ogłoszenie
dotyczące zmian okręgów Sądów pokoju.

Na podstawie § 2 rozporządzenia Naczelnego

Wodza Armii z dnia 9. maja 1916 Nr. 58 Dz. rozp. 
oraz reskryptu c. i k. wojskowego Generafguberna- 
torstwa w Lublinie z dnia 21. lutego 1917 Z. I. Nr. 
119510 zarządzam co następuje:

.§ I-

Dla rozszerzonego obszaru miasta Ostrowca 
utwarza się odrębny Sąd pokoju z siedzibą w  
Ostrowcu, a sędzią pokoju ustanawia się c. k. sę­
dziego Mieczysława Karwowskiego.

§ 2.

Okręg Sądu pokoju w Opatowie dla okolicy 
wciela się do Sądu' pokoju miasta Opatowa, który 
odtąd ma nosić oznaczenie; Sąd pokoju w Opatowie, 
a sędzią pokoju ustanawia się Ludwika Źekow- 
skiego.

§ 3.

Załatwienie wszystkich spraw karnych o pod­
bijanie cen z całego obwodu opatowskiego porucza 
się Sądowi pokoju w  Ostrowcu.

§ 4.

Przewodniczenie opatowskiemu wydziałowi 
hipotecznenu porucza się Przewodniczącemu Sądu 
obwodowego w Opatowie.

§ 5.

Niniejsze zarządzenie wchodzi w życie z dniem 
1. marca 1917.

E. Nr. 2829/V. A.
15.

Obwieszczenie

w sprawie czasopisma „Zorza" 

ad M.G.G. C. Nr. 101677/17.

Wychodzące w Warszawie czasopismo „Zorza, 
zostało dopuszczone do debitu w c. i k, okupacyi.
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C z ę ś ć  n i e u r z ę d o w a

B. L. 108. 381/917 .

U łatw ienia w  podróżow aniu
m i ę d z y  j e n e r a l n e m  G u b e r n a t o r s t w e m  lube l sk ie m,  

a j e n e r a ln e m  G u b e r n a t o r s t w e m  w a r s z a w s k i e m .

W  u zu p e łn ie n iu  p r z e p i s ó w  o r u c h u  g r a n i c z n y m  
p o m i ę d z y  o b s z a r e m  je n e r a ln e g o  G u b e r n a t o r s t w a  w o j ­
s k o w e g o  lube l sk i eg o ,  a j e n e r a l n e g o  G u b e r n a t o r s t w a  
w a r s z a w s k i e g o  z a r z ą d z a  s ię  po  w z a j e m n e m u  p o r o ­
z u m ie n i u ,  co na s t ęp u j ę :

I. C z ło n k o w ie  R a d y  S ta n u  w  Kró l es tw ie  Pol-  
sk ie m  o t r z y m u ją  p r a w o  s w o b o d n e g o  p o d r ó ż o w a n i a  
w  c a l e m  Kró les twie  P o l s k ie m .

O s o b o m  m i e s z k a j ą c y m  w  ob ręb ię  ]‘e n e r a ln e g o  
G u b e r n a t o r s t w a  w o j s k o w e g o  l ub e l s k ie g o  m o ż e  b y ć  
u d z i e lo n e  p o z w o l e n i e  do  s w o b o d n e g o  p o d r ó ż o w a n i e  
w  j e n e r a ln e m  G u b e r n a l o r s t w i e  w a r s z a w s k i e m  b e z ­
t e r m i n o w o  -  z z a s t r z e ż e n i e m  o d w o ł a n i a  k a ż d e g o  
c z a s u .

P o z w o l e n i a  te b e d ą  w  s z c z e g ó ln o ś c i  ud z i e l o ne  
c z ł o n k o m  w z g l ę d n i e  k ie ru j ą c y m  o s o b i s t o ś c i o m  kor- 
po racy j  d la  ro ln ic twa ,  h a n d l u  i p r z e m y s łu ,  które 
z n a j d u j ą  się w  o b u  zajętycją o b s z a r a c h .

II. S ł u c h a c z o m  w a r s z a w s k i e g o  Uniwersyte tu* 
i s z kó l  w y ż s z y c h  m o ż e  b y ć  d a n e  p o z w o l e n i e  do 
s w o b o d n e g o  p o d r ó ż o w a n i a  do m ie j s c a  s t a ł e g o  z a ­

m i e s z k a n i a  w  Ces.  i Król. j e n e r a l n e m  G u b er n a t o r s t w i e  
w o j s k o w e m  lu b e l s k ie m  -  a n a o d w r ó t ;  s ł u c h a c z e  o d ­
p o w i e d n i c h  z a k ‘a d ó w  n a u k o w y c h  w  K ra ko w ie  i 
L w o w i e  m o g ą  o t r z y m a ć  p o z w o l e n i e  s w o b o d n e g o  p o d ­
r ó ż o w a n i a  do  m ie j s c a  s t a ł e g o  z a m i e s z k a n i a  p o ł o ż o ­
n e g o  w j e n e r a l n e m  G u b e r n a t o r s t w i e  w a r s z a w s k i e m .

To  p o z w o l e n i e  m o ż e  być w y d a n e  n a j w y ż e j  na 
trzy mies i ąc e .

Wyż e j  w y m i e n i o n e  p o z w o l e n i a  (ad I i II) do 
n ie m ie c k ie g o  o b s z a r u  a d m i n i s t r a c y j n e g o  b e d ą  w y d a ­
w a n e  p r zez  n ie m ie c k ie g o  z a s t ę p c ę  p rzy c. i k. j e n e ­
ra ln e m  G u b e r n a t o r s t w i e  w o j s k o w e m  w  Lubl inie,  
do  a u s t r o w e g i e r s k i e g o  o b s z a r u  a d m i n i s t r a c y j n e g o  
p rze z  z a s t ę p c ę  c. i k. N a c z e ln e g o  W o d z a  armi i  p rzy  
C e s a r s k o - N i e m i e c k i e m  j e n e r a ln e m  G u b e r n a i o r s t w i e  
w  W a r s z a w i e .

D o ty c z ą c e  p r o ś b y  n a l e ż y  t a m ż e  b e z p o ś r e d n i o  
w n o s i ć .

U dz i e l one  p o z w o le n ie  b ed z ie  w  p a s z p o r c i e  u w i .  
d o c z n i o n e  p r ze z  w y c i ś n ie c ie  o d p o w ie d n i e j  p ieczęci .

III P o z w o l e n i a  wyże j  w y l i c z o n e  b e d ą  w y d a ­
w a n e  bez p ła tn ie .

IV. P o w y ż s z e  w z a j e m n e  z a r z ą d z e n i a  w c h o d z ą  
n a t y c h m i a s t  w  życie.

V. Ninie jsze p o s t a n o w i e n i a  n ie  z m ie n i a ją  i s t ­
n ie j ą c y c h  p r z e p i s ó w  m e l d u n k o w y c h .
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